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enzacyjny zwrot w komilikcie gdańskim. 


Z rozkazu Komisarza bigi Narodów polskie skrzynki pocztowe mają być zdjęle. 


H È A trzymuje projekt ustawy o inspekcji pracv. 

Wrogie wobec Polski sfanowisko w. komisarza. |wniesiony przez rzad oraz dodat że projekt ten 
WARSZAWA, 13. 1. (Tel. wł). Wysokijp. Strassburgera. Na podstawie tych instrukcji lh R kaj iż orzec 
komisarz Ligi Narodów w Gdańsku Mac Don-|p. Strasssburger poda jutro niedwuznacznie do Big i ma pa pe, R 4 
neli zaproponował generalnemu komisarzowi | wiadomości p. Mac Donnellowi stanowisko rzą- =P o WK aeaye p w m Aa 
Rzeczypospolitej p. Strassburgerowi zdjęcie |d upolskiego. ER sj Rabe e m > av aE ala Me 
skrzynek pocztowych rozwieszonvch przez WARSZAWA O e wte): Dziś o | THIS, IŻ wae OW nao projektu 
pocztę polską w Gdańsku. P. Strassburger od-| godz. 11 wieczorem oświadczył p. Thuputi | "Stawy da wreszcie należytą podstawę prawną 


mówił temu żądaniu. Podobno p. komisarz Ligi | przedstawicielom prasy, że sprawa zatarcu zj 19 działania tego. tak niezbędnego dla fuak- 
f 5 cjonowania ministerstwa pracy i opieki spo- 


łecznej, organu społecznego. Dyskusię ogólna 


zdjęcia skrzynek pocztowych. P ju|p. Mac Donnella. Polska zwróci się do wiel- : Ę 
IE ) P ca O kac a s 3 e odroczono do następnego posiedzenia. 


tych wiadomości zebrał się komitet politycznylkich mocarstw aby wpłynęły na zmianę sta- 
Rady Ministrów i 'uchwalił poprzeć sianowisko | nowiska zajętego przez w. komisarza. 


król włoski w opozycji do Mussoliniego. 


Reakcja w ugosiawji. | 


WIEDEN. 13. 1. (Pat) „Neue Fr. Presse" z Bia- 
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„KE WIEDEŃ, ISA: (AW). „Abend“ donosi ; Mussolini konfereje. łogrodu. Rząd białogrodzki stoi nu stanowisku. że u- 
zymu: Rząd przedłożył królowi dekret do- > a: 4... pp [chwai sądu zagrzebskiego posiada tvlko znaczenie 
tyczący rozwiązania parlamientu, król jednak RZYM, 13. 1. (Pat). Medjolański dziennik | formalne, ponieważ sędzia śledczy nie miałby do yspo- 


nie chciał podpisać tego aktu. Fakt, ten, jak „Secolo“, wychodzący w Rzymie podaje pewne 
również uchwała opozycji, nad podstawie któ- |szczegóły o rozmowie, jaką odbył Mussolini 
rej opozycja postawi wspólnego kornitrkandy- |Z€ salandrą a która budzi tu powszechne zacie- 
data przeciw każdemu kandydatowi rządu, |kawienie. Według informacji tego dziennika 
przyczynił się do odroczenia kampanji wybor- Salandra wyjaśnił podobno premierowi swoje 
czej ną czas nieokreślojy. stanowisko co do ogólnej polityki. Salandra tłu- 
Deienuik donosi również, że w 67 mitej pa że jego obecna polityka. opiera się 
scowościach przedsięwzięto rewizje domowe |1a tradycyjnyc hzasadach liberalnych i że tylko 
i aresztowano wielu socjalistów i członków ka-| zgodność z tymi zasadami wpływała ua jego 
tolickiego stronnictwa ludowego. Rządowy pro-, decyzję usunięcia się z rządu a nie bynajmniej 
jekt ustawy o stowarzjyszeniach skierowany jest publik acja dokumentów. jaka nastąpiła w ostat- 
nietylko przeciw wolnomułarstwu ale i prze- nich czasach. 
ciw zakonom katolickim. | —:::— 


zycji całego materjału obciążającego Radicza i tow. 
Rząd jest przekonany, że na podstawie tego nowego 
materjału będzie musiało być wytoczone oskarżenie 
przeciw Radiczowi. 


MIEDEN „Bo dRAls 20. 0 Rb. Bla 2 ia 
łogrodu Prezydent sądu zagrzebskiego uwiadomił wezo- 
raj szeta policji zayrzebskiej, że nie może uwzględnić 
wniosku o unieważnienie listy kandydatów parti Ra 
dicza. Opozycja uważa tę nehwałę sądu za wielki 
sukces 


Z komisji sejmowyc?. 

WARSZAWA, 13. 1 ,Pat.). Sejmowa komisja admi 
nistracyjna obradowała dalej nad projektem ustawy 
o samorządzie gminy wiejskiej i przeprowadziła dys- 
kusję ogólną nad projektem ustroju gromudzkiego w 
b Kongresówec i w województwach wschodnich. oiuz 
nad projektem przepisów w sprawie łączenia, podziału 
i regulacji granie gmin wiejskich. Po dyskusji uchwa- 
lono przyjąć w sprawie gromady za podstawę dyskusii 
szczegółowej projeki rządowy. zaś w sprawie regulacji, 
łączenia i podziału granie projekt referenta posła 
Putka. 
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Próby przemycenia rządów prawicowych w Niemczech. 


BERLIN, 13. 1. (Pat). Pisma poranne ko- dziła się zatrzymać w tym gabinecie swego 
munikują z pewną ostrożnością zabiegi Lu- | przedstawiciela Dra Braunsa. Przedstawicielem 
thera w sprawie utworzenia gabinetu. Luther | ludowców byłby Stresesmann. Centrum jednak 
dąży do utworzenia gabinetu, złożonego w po- | uzależnia swój udział w gabinecie od pozosta- 
łowie z polityków a w połowie z urzędników.|wienia w nim. Dra Gesslera jako ministra 

Acjonaliści, ludowcy, centrum i bawarska | Reichswehry. Prasa poranna przewiduje. że 
Fartja ludowa miałyby w nowym gabinecie po | gabinet Luhtera spotka się z opozycją socjal- 
jednym reprezentancie. Frakcja centrum zgo-' nych demokratów: i demokratów. 
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inspekcja pracy w Polsce. 

Obrady komisji sejmowej 
mip ARSZAWA, 13. I. (Pat). Sejmowa ko-|j jektem ustawy o inspekcji pracy. Po wygło- 
(oby ochrony pracy obradowała w dalszym |szeniu referatu przez posla Waszkiewicza. za- 
|. SU nad projektem ustawy o pracownikach | brał głos obecny na posiedzeniu jminister opieki 
ych, poczem rozpoczęła obrady nad pro-|i pracy społecznej. Sokal i oświadczył, że pod- 


Min. Skrzyński w Rydze. 


RYGA, 13. 1. (Pat). Wczoraj przybyła do 
Rygi delegacja polska pod przewodnictwem mi- 
nistra spraw zagr. Skrzyńskiego. O godz. 22 
wydał minister Mejerowicz bankiel na cześć 
delegacji polskiej. Minister Skrzyński zamiesz- 
kał w apartamentach ministra spraw zagr. 
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Ceny miejsc zniżone. Kasa czynna od g. 10. Orkiestra powiększona. 


„DZIENNIK LUDOWY“ -i PM 
Ar "= = Te a , |nowego redaktora mógł wprowadzić w osłu- 
fina Aino ŚGRYSIE JI. g 4d P H- 4 An l ESCE „Plac Smolki 5. pienie nawet a OE aT prenumerato- 
wW „teAziGtę dnia 18-go stycznia 1525 o Spaz: 41:30 przed południem rów pisma, gdy u. p. „Dito“ w świątecznym 
8 - ę m numerze przyniosło swym czytelnikom na 
gwiazdkę ultrakleryka!ne. iście komiczne kaza- 
nie inspektora szkolnego dr. J. Kopacza. 
„Gazeta lwowska powitała przyjście dr. 
Wspaciały szazier eczoteczny w 8 aktach wytwó ni „PARAMOUNT“ NEW-YORK. W tytułowej Panej ki na stanowisko nacz. red. „Diła” jak 
roii POLA NEGRI. — Yspaniałe zdjęcia Egiptu. 2 ub wy zmiany ogólno-politycznej orjenta- 
cji, przychylnej dla państwowości polskiej. łą- 
| cząc z tą zmianą nazwisko dr. W. Baczyńskiego 
jako naiwybitniejszego wyraziciela nowej linji. 
Widocznie. że owe horoskopy są zupełnie 
2 k sos ki h bezpodstawne. Wprawdzie lwowskie „Ukraiń- 
e Spraw u rains IC o skie Słowo (organ mieszczan) poświęciło sen- 
zacyjnej zmianie kierunku politycznego .„Diła* 
,dosiownie półtorej stronicy, podejrzywając w 
(Z) Prawdziwą polityczną senzacją dnia klask w najszerszych kołach inteligencji, miesz- tej sprawie dr. W. Baczyńskiego o niejasne in- 
było zjawienie się na stanowisku nacz. redak- czaństwa i wiejskiej ludności ukr. w Polsce,,trygi polityczne. Jednakże efemeryczny pobyt 


Senzacyjue zmiany w redakcji „Dita“, 


tora „Dita“ dr. Wasvla Panejki z du. 1. stycz- albowiem Dilo“ bardzo zręcznie operowało | jego przyjaciela dr. Panejki na wspomnianem 
nia b. r. i zniknięcie jego nazwiska juz z dn. R DT mądrej polityki ustępliwości so- | | stanowisku wskazuje, że wpływ byłego prze- 
11. b. m. Właściwa senzacja zaczęła się już wietów na rzecz przyrodzonych dążności na-| wódcy „trudowej” (narodowo- OTSA 
z dn. 2. stycznia. gdy nowy redaktor w rierw- | rodowych NETEM w despotycznemi państwie (ukr. partji jest ró znikomym 

szym wstępnym artykule wystąpił nadzwyczaj [komuny z polityką .. silnej ręki” pp Prószyń-! Nacz. redakcję „Diła” objął z powrotem 


ostro przeciw „ukrainizacyjiemu kńrsowi” na 
Ukrainie sowieckiej. innemi siowy: przeciw za- 
sadniczej idei bronionej <fotychczas przez re- 
aakcję Dita“. „Dito“; organ nacjonalistów 


skich, Sobińskich i Gb. w naszej demokratycz-| dr. Dmytro Lewicki. 
s republice... Eo 

Nowy redaktor dr. Panejko, jedinem Eyi z 

ciągnięciem pióra nietylko przekreślił dotych- 8 EO wę rż i A 

aawniej półofie, alny organ narod.-trusłowickiej | czasową orientację liberalizującego organu, ale JĄ CH. SOBEL, Lwów, Legjonów 41. 
partii. Gd pół roku załeżny jedynie od wydaw-|w dalszych artykułach zaznaczył wyraźniej am 
ców. tworzących t. zw. „grupę Dita a Ek przeciwny zwrot ea prawl: konserwa- | 


cych w opozycji do dzisiejszego kierownictwa | tywno-klerykalny. . | Pertrakfacje w sprawie pożyczki 
partji) od przeszło rokit poczęło coraz więk- | 


Nazwisko dr. Panejki jest wśród Ukraiń-| ñ i in ń 
szą uwagę zwracać na stosunki. panujące na álni : ; | amerykańskiej Juz uko czone? 


wów ogólnie zwanem. Dr. P., były przedwojenny | 
Ukrainie sowieckiej. podkreślając coraz wyraź- | redaktor „Dila“, nieodyś demokrata, a nawet Według wiadomości. otrzymanych przez 
niej wszystkie momenty, Świadczące o wzro-i 


socjalista. przeszedł w ostatnich 6 latach gw ał- | korespondenta , „Morgen Ztg.“ z kół politycz- 
ście ruchu narodowoego i sdmouziciuości Gytujtowną ewolucję „na prawo“, Już podczas swłej nych w Warszaw ie. rokowania o pożyczkę ame- 
Ukraińców pod rządąmi bolszewickiemi. Głów- |działalmości dy plomatycznej w Paryżu (skąd rykańską są już ukończone oraz podpisane wa- 
ny organ ukr. nacjonalistów. najstarszy, taj. | obecnie powróci!) stał się ou ideologiem orjen- runki pożyczki. która jest finansowana przez 
poczytniejszy i faktycznie całemu życiu polit.itacji na t. zw. 3-cią (carska) Rosję i był on | amervkańskie konsorcjum bankowe. Wynosi ona 
tuiejszych Ukraińców ton nadający dziennik, | spiritus movens niejasnej historji przejścia ukr. 50 jmiljonów dolarów, spłacalna w 20 latach. 
jeszcze przed niesreiru jmiesiącem w artykule armji galicyjskiej na stronę rosyjskiego gene- procent 8. 
wstępnym zajął sianowisko przychylne wobec|rała Denikina. | O ile Polska zdecyduje się na pozyczkę 
1. zw. ukrainizacji urzędów sowieckich na! Nic więc dziwnego, że firma dr. Panejki | w tej wysokości, będzie (musiała przyjąć pew- 
Ukrainie. ufając. że ona doprowadzi żedynie | na 1-szej stronicy „Diła” była nielada niespo- ne zobowiązania, dotyczące dalszych jej sto- 
do wzmocnienia państwowości ukr. w obrębie | dzianką ‘dla catego obozu ukraińskiego. A |surków kredytowych z Ameryką, Wobec tego 


Związku Soc. Sow. Republiki. jeszcze większą niespodzianką dla samych wy- nie jest wykluczone, że rząd polski zaakceptu- 
Oczywiście. że takie poglądy „Diła” zna-| dawców gazety musiały być jego pierwsze ¿je tylko 25 (miljonów dolarów z ofiarowanej su. 
tazły — wbrew twierdzenia głuchych i Śle-| artykuly. skoro po wydaniu zaledwie ośmiu my, aby nic brać żadnych dalej sięgających zo- 
pych fachowców kresowycii ze „Słowa Pol-|numerów gazety NOS woprzybyły redaktor u-! bowiązań. 
skiego” ogólny oddźwięk i przychylny po-!stąpił. Trzeba przyznać, że karkołomny zwrot) A —::: — 
14) , ~ Towarzyszu Kociubenko, otwórzcie — | chcieliście z imityngami, lecz Podkujnoga od- 
KŁYM POLŁISZCZUK. „dał się słyszeć drżący. stary głos. radzał, żeby was nie słuchał, bo wy go sza- 
PŁAT — Kto tanrı ? chrujecie. Potem Podkujnoga przyniósł skądś 
„WOJENKO i — To ja jestem, Otwórzcie na Boga świę- jakąś starą szablę i ostrogi i zaczął go ubie- 
(Z ukraińskiego). NEPO lia x Pyy . rać po „Wo jskow emu ?... „| maz 
Proszę zaświecić. — rzekł do mnie. o- — jakże? Przecie na nim zwykła świta!. 
(Ciąg dalszy). | twierając drzwi. A tak! Ostrogi mu przyczepili do gho- 
Zrabował go nasz naczelnik“ ze swo-| Przy świetle świecy, zobaczyliśmy wystra- daków a świię podpasali pasem i zawiesili 
ja milicją, a on rozłościł się i poszedł do po- | szonego dziadka. Był blady jak płótno. siwe | szablę... 
wstańców... Chce pomścić się... jwłosy były rozczochrane a przez podartą %o- I cóż. Żurybida pozwolił na to wszy- 
— Dziwi mię! odpar łem. Jak mo-|szulę widać było chude, żółte ciało. Drżąc|stko? 
żecie tutaj tak długo siedzieć i znosić preteri- | jak w febrze przemówił: — Z początku wzbraniał się. lecz jak 
sie i narowy tych... — Ot nieszczęście!... Ot bieda!.. Boże | Podkujnoga przyniósł mu do tego jeszcze sze- 
Miiczeć! przerwał mi ostro. Sie. zlituj się nad nwyni!.. roki kaszkiet z gwiazdą. to on włożył go na 
dzę tulaj. ho muszę siedzieć... - (o się stało dziadku! ? zapytał SPA og i chodził po izbie. przygadując — raz, 
Wtej chwili zabrzęczało okno i duży ka-|ziubenko i twarz jego zbielała jak chusta. |dwa, raz, dwa... 
mień świsnął mi koło ucha, uderzając w Ach, uciekajcie czemprędzej! zaka- | -- No, i cóż dalej? niecierpliwie pytał 
przeciwległą ścianę izby. Świeca zadrżała i|szlał się dziaduś. Uciekajcie, bo oni tu- | Kociubenko. 
zgasła. Kociubenko schyłił się i rzucił się ku taj Aba Pó Potem, pili i dalej znowu rozmawiali.. 
drzwiom. Otworzył i krzyknął: | Ta mówcie wreszcie, co tam się właś- Mówili o tem. jak io Żurybida powinien tak 
A kto tam *!.. | ciwie stało. krzyknął gniewnie Kociuben- | jeździć, jak niegdyś archirej albo gubernator 
— Nigdzie nic. Tylko żaby na błotach ko, Dlaczego uciekać ? Kto tutaj maja Podkujnoga jutro rano miał zrobić koło 
wrzeszczały do upadłego a z leśnych puszcz przyjść ?... cerkwi paradę ze swoją milicją... 
wiał smutek i strach. Dziaduś siadł na łóżku i zapłakał: j Kociubenko zwrócił się do mnie. 


Brr... Chłodno !... — przemówił Kociu. | Ledwie uciekłem... Czeka chcieli zro- — Widzę teraz, że mieliście rację!.. Za 
benko i wystrzelił. Głośne echo rozległo się bić... |dużo nadawałem mu tych godności i chłop 
aż po błotach i znowu wszystko umilkło. | — Co takiego ? — zdziwii się Kociubenko. | się zwicłmął... 

Posta! jeszcze trochę i uałmknął drzwi. | Czeka chcieli zrobić... płakał dalej dzia- - O, I jeszcze jak zwiclmął się... rzekł 

-- l kto by to mógł być?! przemówił duś. Popu już zrobili... |dziaduś.,— Kiely mu Podkujnoga powiedział 
w zamyśleniu. — Ale tego nie daruję... — Nic nie rozumiem... rozłożył rękoma jo paradzie, to on aż podskoczył z radości i 

Siedziałqm na swojem miejscu, jakaś trwo-|i wziął dziadka za ramię. — Mówcie- -że | począł hałasować, ażeby odprawić dziękczyu- 
ga zalęgła imi duszę i kazała mi zapomnieć | wkońcu!... ne nabożeństwo. Bodkujnoga powiedział, że 
v długiej podróży, o strasznem znużeniu, któ- Dziaduś otarł łzy rękawem, chwvcH g0 |krioże pop na ta nie zgodzi się, lecz Żurybida 
re bólem przejmowało kości i od  którego|za rękę i począł się jąkać, | już o niczem i słuchać nie chciał. Zerwał 
ciemniało w oczach. — Jak poszliście do domu, to oni jes szcze Się. zaczął biegać po izbie i wrzeszczeć. aże- 

W mózgu rosło jakieś niewyjaśnione na- pili I rozmawiali o tem, że trzeba jechać na by w tejże chwili przyprowadzono popit do 
prężenie. jakieś oczekiwanie i zgroza. wieś. Żurybida chciał. ażeby było tak. jak |niego. a obok demu postawić wawtę... 

Wtem; za domem coś zadudniało. Ktoś z|———— | (C. d. n.) 
caiej siły szarpnął drzwiami. *) Czeka — Czrezwyczajka. —::— 


_ „DZIENNIK LUDOWY* 


Roholnicy Lwowa żądają ulepszenia ustawy dla bezrobotnych. 


Ustawa o uhezpiieczeniu na wypadek bez- 
robocia, krzywdząca w wysokim stopniu ty- 
siące robotników zajętych w (mniejszych war- 
sztatach i robotników sezonowych, wywbła- 
ła z zrozumiałych przyczyn wielkie OZ 
czenie wśród robotników budowlanych różnych 
dykasterji. Robotnicy ci, mimo. że oni właśnie 
z powodu obecnej polityki gospodarczej rzą- 
du, najwięcej cierpią głód i nędzę. nie mają 
możności korzystać z „dobrodziejstwa tejże 
ustawy. 

Sprawą tą, jako nader żywotnuą w obecnej 
krytycznej chwili — bo rozstrzygającą nieraz 
o kwestji zapewnienia kawałka chleba dla nie- 
jednej rodziny robotniczej, zajął się Wydział 
Wykonawczy RZZ. i zwołał na niedzielę do. 
11. b. m. Wielki Wiec wszystkich rob. bu- 
dowlanych. celem uświadomienia klasy robo- 
tniczej o przyczynach obecnej sytuacji eko- 
nomicznej. ala poinformowania komu robotni- 
tnicy zawdzięczyć mają, że większość sejmo- 
wa taką ustawę zaofiarowała, oraz ala przed- 
stawienia Środków, których użyć zamierza Ra- 
da Związków w celu uzyskania niezbędnych 
poprawek. io wspomnianej ustawy. Tow. Że- 
laszkiewicz zagaił wiec imieniem W. W. do 
prezydjujm wybrani zostali tow.: Bedrarski, 
Wieczysty i Szwabowicz. Pierwszy zabrał głos 
t. Bednarski. który zilustrował w dosadnych 
słowach ię krzywdę, jaką wspomniana ustawia 
wyrządza robotnikom wogóle a budowlanym 
w szczególności. którzy pod tym względem 
zostali wyjęci z prawa. 

Rob. budowlani. mimo. że stanowią naj- 
większy procent klasy robotniczej miasta Lwo- 
wa, mimo. że bezrobocie w chroniczny sposób 
niszczy moralnie i fizycznie rob. budowli. z 
korzyści tej ustawy są wyłączeni, a to dzięki 
regułaminowi i całej budowie tej ustawy. Mowi- 
ca wzywa ogół robotniczy do wytężenia wszy- 
stkich sii w celu zmiany tej ustawy w tym 
duchu. ażeby faktycznie przychodziła z po- 
meca dla wszystkich robotników w razie bez-| 
robocia. 

Następny mowca iow. Żelaszkiewicz scha- 
rakteryzował obecny rząd, która nami dał ta- 
ką ustawę. myśląc że gdy rzuci ten marny o- 
chlap dla pewnej części robotników to już 
spełnił swój obowiązek wobec milionów rzesz 
klasy robotniczej Polski. Nawiązując w dal- 
szem swojem przemówlieniu do stosunków miej- 
scowych stwierdza, że nasza rada miejska wzo- 
ruje się całkowicie w swojej gospodarce na 
centralnej gospodarce rządu. 

Zabrał głos poseł tow. Hausner, który 
przedstawił zebranym nader ciężką. bezustan- 
ną walkę. jaką musial staczać kiub posłów 
PPS. w obronie tej usiawy, w celu jej polep- 
szenia w obronie każdego punktu tej usta- 
wy. aż wreszcie po długich walkach. po 6- 
miesięcznej wędrówce między senatem a sejmem 
przegłosowaną została w obecaem brzmieniu 
przez przygniatającą większość reakcyjną 0- 
becnego sejmu. a wtedy 11 posłów klubu P, 
P. S. opuściło scjm jako protest przeciw teji 
krzywdzie, wyrządzonej głosami chłopsko- k 

| 


fitalistycznymi. pracującym masom Rzeczypo- 
spolitej. I to właśnie jest tragedją klasy robo- 
tuiczej. że pośredrio iakże niestety ponoszą 
część zasługi w tem, że taka a nie lepsza 
ustawa wyszła z tego sejmu Ustawodawczego. 

Ogromną część posłów tego sejmu, — któ- 
rzy wszędzie] i zawsze występują wrogo prze- 
ciw żywotnyjm interesoin mas pracujących, —- 
imasy te wybrały swoimi głosami. Robotniczy 
Lwów, forteca postępu i demokracji wysłał 
Mączyńskiego i Głąbińskiego, którzy aczkoi- 
wiek sami nie są fabrykautąmi, lub kapitalista- 
mi poszli w służbę obszarników i fabrykan- 
tów, na szkodę tych lwowskich rzesz robotni- 
czych i urzędniczych, nia których barkach do- 
stali się do sejmu. I nie w tej sprawie nie po- 
może narzekanie, bo to daje tylko dowód bra- 
ku silnej skoncentrowanej woli do pewnego 
czynu. Sprawy bezrobocia, nie da się odse- 
parować od całego problemu gospodarczego 
Naszego państwa i dlalego klasa robotnicza; 
przez swoją organizację zawodową i polityczną 
Fowinira gruntownie poznać przyczyny obec- 


nej nędzyj i bezrobocia, niemniej też wyciągnąć 
jaknajprędzej konsekwencję i naukę dla sie- 
bie. 

Przemawiał następnie tow. dr. Dręgiewicz, 
kreśląc ogólne przyczyny bezrobocia, poczem 
zwraca uwagę na potrzebę podtrzymania orga- 
nizacji zawodowych i tej niezawodnej broni, 
jaką jest prasa robotnicza, do popierania i voz- 
powszechniania „Dziennika Ludowego“ jedyne- 
go pisma, które broni interesów klasy pracują- 
cej. 

Po przemówieniu tow. Bēďđnarskiego i Pe- 
kelesowej, zgrojmadzenie zostało rozwiązane. je- 
dnomyślnie zostały uchwalone nast. rezolucje: 


REZOLUCJE: 


1) Zgromadzeni robotnicy wszystkich za- 
wodów budowlanych w dniu 11. stycznia b. 


irobocia. które niszcząc egzystencję wieloty - 
sięcznej ludności pracującej doprowadzają da 
rozpaczy, nieobliczalnej w skutkach. 

4) Zgromadzeni wzywają rząd, by przez 
swe organa usilnie przestrzegał, by oślmio- 
godzinny czas pracy był we wszystkich za- 
wodach, choćby ze względu na bezrobocie sta- 
rannie był przestrzegany, ażeby pod żadnym 
pozorem ani w hutnictwie, ani przemyśle na 
Górnym Śląsku, ani nigdzie w państwie nie był 
przekraczany. 

5) W sprawie ustawy o zabezpieczeniu 
od bezrobocia, zgromadzeni robotnicy budo- 
wiani stwierdzają, że ustawa ta krzywdzi ich 
w sposób niebywały, odmawia im zasiłków! w 


Jnu, zimowej pod pozorem martwego sezo- 


nu, gdy równocześnie pracujący w tych za- 
wodach należne opłaty wedle ustawy muszą 


r. w sali Rady Zw. Zawodowych w sprawic | uiszczać. Zgromadzeni stwierdzają, że w' ka- 
bezrobocia uchwalają: Z uwagi, że jedną z riaj- | żdym zawodzie są martwe sezony i że ustawa 
ważniejszych przyczyn bezrobocia jest brak o-|na wypadek bezrobocia wiuna być do tych 
pieki rządu. nad rozwojąm prasy w ogólnoś- jwypadków ogólnie przystosowana inaczej bo- 
ci a w przemyśle budowlanym w szczególnmo-; wiem staje się bezwartościową i ciężarem dła 
ści. zebrani wzywają rząd do bezzwłoczniego | pracujących. 

erergicziiego zajęcia się sprawą i rozwojeft | Zebrani domagają się zatem noweli do u- 
przemysłu budowlanego w państwie. Rozwój jstawy o bezrobociu i zniesienia ograniczeń 


ten jest konieczny ze względu na opłakany staalz powodu t. zw. martwych sezonów. 


mieszkań nie tylko w wielkich miastach, aie 
we wszystkich (miejscowościach Państwa. 
2) W tej akcji równorzędiie z czynnikami 


6) Zgromadzeni żądają jak najrychlejszeso 
wprowadzenia reformy gminnej i powiatowej 
w duchu powszechnymi i proporcjonalnych wy- 


rządowymi, a nawiet w przodującej roli winne | borów do tych ciał. 


dziaiać władze samorządowe. powiatowe í 
gminiie. U 


Wydziałowi Rady zawod. poleca się opra- 
cowanie memorjału w sprawie bezrobocia i, 


3) Zgromadzeni robotnicy zwracają uwagę | przedłożenia go miarodajnym czynnikom pań- 


czynnikom. rządowym i samorządowym na stra- 
szne skutki już od kilku lat trwającego bez- 


T5-lecie tow. 


stwowym i społecznym. 


E. Bernsteina. 


50 lat pracy dla dobra robotniczego. 


Przed kilku dniami ukonczył 75 lat życia tow. 
Kaward Bernstein, jeden z patrjarchów seejalizmu 
i publicysta o wybitnej umysłoweści. Urodzony 6 
stycznia 1850 r. w berlinie, jako syn kierownika 
parowozu, ukończył gimnazjum, poczem został urzę 
dnikiem bankowym. — Pragnąc dostać się w gpn- 
trum duchowego życia socjalizmu, objął stanowisko 
prywatnego sekretarza Hoechberga, socjalistycznego 
pisarza. Redagował do druku drobna jego pisua 
socjalistyczna i przy pomocy Hoechherga nawiązał 
stosunki z socjalistami francuskimi, rosyjskimi i wio- 
skimi. Po jego śmierci objął redakcję pisma „So- 
zialdemokrat* w Zurychu. Pod kierownictwem Bern- 
siaina s ało się ono poczytnem i wpływowem wśród 
robotników niemieckich, co było niedogodnem dla 
niemieckiego rządu. 

Pod presją rządu berlińskiego wydalono Bern- 
steina z Szwajcarji w r. 1888. Udał się do Londynu 
i tam jeszcze przez dwa lata wydawał swe pismo. 
W r. 1890 zostało ono zawieszone, gdyż po zwy. 
cięstwie wyborczem socjalistów uiemieckich organ 
zagraniczny był im już niepotrzebny. Bernstein po- 
święcił się pracy teoretycznej i stworzył w teorji 
nowy kierunek zwany rewizjonizmem. Przeciwko 
rewizjonizmowi, ceniącemu wyżej doraźne zdoby- 
cze nie dogmatyzm haseł programowych i wierzą 
cemu w stopniową realizację socjalizmu w drodze 
pokojowej, wystąpił ostro Kautsky. W r. 1901 Bern- 
stein powrócił do Niemiec i w r. 1902 został w Wro- 


Unormowanie praw pracown. domowych. 


misja ochrony pracy, załatwiła 12 art. projek- 
tu ustawy o pracownikach domowych. W myśl 
przyjętych artykułów pracownikom domowymi 
należy zapewnić w ciągu doby IU godz. czasu 
na sen i wypoczynek, którym winien być objęty 
okres między godz. 12 w nocy a 5 rano. Każdy 
pracownik domowy ma prawo do płatnego 
7.dniowego urlopu, o ile jego praca trwała 
bez przerwy rok. Za czas uriopu pracownik 
otrzymuje podwójne wynagrodzenie, jakie za 
ten czas mu przypada, z tytułu zwrotu za wy- 
żywienie. Młodocianiym, pracownikom przysłu- 
ża już po pół roku prawo do 7-dniowego 
urlopu. 


cławiu obrany posłem do parlamentu. Spór pole- 
miezny o rewizjonizm trwał w teorji socjalistycznej 
aż po rok 1905 i bardzo obficie zapłodnił ówczesną 
mys: socjalistyczną. Yy tem leży jego główna zasługa. 
Między oboma kierunkami: criodoksyjnym Kautskie- 
go i rewizjonistycznym Berusteina, nastąpiło zbliże- 
nie po r. 1905, to jest po rewolu.ji rosyjskiej, kiedy 
to wyłoniia się potrzeba strzeżenia jedności partji 
wobec syndykalistycznych tendencyj skrajnej lewicy. 
Wraz z Kaustkym stworzył Bernstein szkołę socja- 
lizmu marxowskiego. Podczas wojny, podobnie jak 
Kanstky i Karol Liebknecht, popadł w konflikt 
z kierownictwem partji i zajął stanowisko przeciw- 
wojenne. 

Bernstein napisał szereg dzieł, głównie z dzie- 
jów socjalizmu, i dotychczas pracaje na polu lite- 
rackiem i dziennikarskiem.*Z pism jego trzeba przy- 
toczyć przedewszystkiem „Założenie socjalizmu i za- 
dania socjalaej demokracji" oraz „Dzieje socjalizmu 
i demokracji w rewolucji angielskiej“. Na język 
polski przełożono z pism Bernsteina: „Rozwój form 
życia gospodarczego“, „Parlamentaryzm a socja- 
lizm“, „Strajk“ i inne. 

Przez więcej jak pół wieku bezustannie i nie- 
strudzenie pracował tow. Bernstein dla przyszłości 
socjalizmu, To też cały proletarjat spogląda nań 
dzisiaj z czcią miłością i wdzięcznością i życzy mu 
wielu jeszcze lat życia i pracy. 


Nadesłane. 


| Kobiet, które zdradzają meżów 
| wbrew swojej woli — 

| oto treść 

dramatu ludzkich namiętności 


wiata odnie i O 


Wkrótce Xino „LEW. 


| í 
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(owi dni 
owiny z dnia. 
Lwew 14 stycznia 
bO P. T. PRENUMERATORÓW Z PROWINCJI. 


Catoroczni prenumeratorzy rellektujący na prezmie wy- 
znuczone przez nasze wydawnictwo, zechcu nadesłać 
zł 120 na koszla przesyłki. Egzemplarze zostaną od- 
wrotną pocztą wysłane. —10 


POSJEDZENIE RAD) MIEJSKIEJ odbędzie się 
wt czwartek, 15. bm. o godz. 6 wiecz. w sali posiedzeń 
Rady miejskiej w ratuszu 

NADESZŁY SREBRNE I-ZŁOTÓWAII. Wezoraj 
szej nocy nadszedł do Warszawy i przewieziony Zo- 
stał pod strażą do skarbca w Mennicy Państw. na Pra- 
dze nowy tansport monet srebrnych. Transporl ten 
pochodzi z mennicy paryskiej i wybity został ze sre- 
bra doslarczonego przez Komisję Skarbu Narodowego. 
Oprócz monet 2-złotowych nadeszła również pewna 
ilość srebrnych monet wartości 1 złotego. które nie- 
bawem puszczone będą w obieg. zastępując wycofane 
drobne odcinki biletów zdawkowych Dzięki temu no- | 
wanu transportowi monet srebrnych obieg pieniędzy i 
zwiększy się niebawem e 10.000.000 złotych. i 

ZGON W DRODZE DO SZPITALA. Jukaś sta-| 
riszka nagle zachorowała wczoraj w rcalności przy 
wl. Kościelnej pod L 5%. Powiadomione o tem Pogó- 
towie ratunkowe zarządziio przewóz chorej do szpitala. 
Sturuszka zmarła jednak w drodze, więć zamiast do 
tala odwieziono zwłoki do kostnicy. 

POTRĄCONA PRZEZ SAMOCHÓD- Teodor ho- 
wal, kierując samochodem nr. 7503. będącym własno- 
fabryki drożdży w Lesienicach, potrącił Fran- 
ciszskęe Warczewską, zam. przy ul. św. Piotra, jadąc 
+ szaloną szybkością przez ulicę Łyczakowską. Pofrą- 


Sciu 


toną odwicziono do domu w stanie groźnym Dó- 

znała ona ciężkich obrażeń na całem ciule. 
POSTRZELENI PRZEZ KOLEGĘ. Wczoraj po- 

południu zjawił się w Pogotowiu ral. ii-letvi Karol 


Schorr. syn adwokata, zam. przy ul. Brajerowskiej, 
oraz jego rówieśnik K Sembel. Schorr był zraniony 
kulą wystrzeloną z flobertiu w koniec mosa, która to 
kuła utkwiła w ciele, kolega zaś jego był zraniony 
tym samym strzałem w rękę. Obaj zostali przypadkowo 
postrzeleni przez swego kolegę podczas zabawy w ogro- 
dzie Kościuszki. Po zaopatrzeniu odesłano Schorra doj 
szpitala. gdyż nie zdołano odszukać i wyjąć mu kulę 
ikwiącą w nosie. W czasie zaopatrywania zmienili 
swe poprzediie informacje twierdząc, iż postrzeleni | 
zostali przez kolegę. zamieszkałego w hotelu Metropol, 


policja, albowiem mógłby io być ów „strzelec“, który 
za tel bierze okna pomieszkań sąsiednich kamienic, 
o czem podawałiśmy. 

„NARZECZONE” NASZYCH CZASÓW. Teodor O- 
prysk. zamieszkały przy ul. żółkiewskiej, zjawił się 
z kontuzjami i raną ciętą na ręku. Wedle podanej 
informacji obrażenia te były dziełem „narzeczonej“ 
OQpryska. niejakiej Ireny Zachalskiej, która w len do- 
bilny sposóh dała wyraz swym uczuciom, w myśl 
przysłowia: „Kto się lubi, ten się czubi'. 

Marja Muszczakówna porzuciła swego narzeczone 
go. Michała M. po jednorocznej znajomości i wyje- 
chała do Kamienopola. Opuszczony z tęsknoly za nic- 
wierną usilował truć się jodyną. 

NIELETNIE DZIEWCZĘTA ZŁODZIEJKAMI lo 
Ja Brandwcinówna. zam. przy ui. Lwowskich Dzieci, 
doniosła policji że 15-letnia Katarzyna korkesówna, 
rodem z Podlesia, pow. złoczowskiego. przed odejściem 
ze służby skradła jej z portfelu 100 dolarów i 5 2ł. 

W restauracji Fliesserowej kloś popełniał syste- 
iialyczne kradzieże, Wczoraj zauważono, iż zatrudnio- 
na tu J4-letnia Marja Hrycak zbytnio zyskała na obję- 
tości. Podczas rewizji przeprowadzonej na jej osobie 
znaleziono ukryte pod fartuszkiem parę skradzionych 
serwet. Wobec togo osadzono w areszcie mieletnią tę 
złodziejkę. 


ZUCHWAŁA KRADZIEŻ. Jakiś osobnik wyrwał 


srebrną torebkę z rąk pewnej pani. przechodzącej 
wczoraj przez Rynek i począł uciekać. Na krzyk 
poszkodowanej przechodnie poczęli ścigać złodzieja. 


który osaczony rzucił torebkę. w końcu został ujęty 
w ulicy Boimów. Okradziona, odzyskawzsy z powrotem 
wyrwany przedmiot, odeszła, nie podawszy posterunko- 
wemu swego adresu. W policji okazało się, że sprawcą 
zuchwałego napadu był Józef Plekan, karany już kilka- 
krotnie. Prawdopodobnie popełnił on już kilka podh- 
nych zuchwałych kradzieży torebek. Poszkodowane 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Nr 


10 


winne zgłosić się do Urzędu śledczego policji w celu 
agnoskowania aresztama. 

Z POGOTOWIA RATUNKOWEGO. Tańcia Mivl 
dowa przcehodząc kurytarzem obok lokalu kawiarni 
„City” przy ul. Legjonów. upadła tak nielortunnie, że 
doznała licznych obrażeń. Zawezwane Pogotowie rat. 
odwiozło ją do mieszkania przy ul. Panieńskiej. 

Nastka Seniuk zgłosiła się w ambaulalorjum Po 
golowia rat. z ranami i kontuzjami na twarzv. 

Złośliwe psy pokąsały Jana Nawotvcza i Ignacego 
Flekera Udzielono im pomocy. 

ZAMACH MORDERCZY W Aleksandrowie. woj. 
lubelskiego, nieznany zbrodniarz postrzelił w brzuch 
tamicjszego mieszkańca Juana Grabiasza. Przywieziono 
go w stanic groźnym do szpitala 

RÓŻNIE KRADZIEŻE. Anieli Stłachiewiczowej skra- 
dziono z otwartego mieszkania przy ul. św. Teresy 
płaszcz i boa, wartości 90 zł. 

W mieszkaniu Filipa Schweitzera przy ul Czar- 
nieckiego skradziono portfel, zawierający 80 zł i pa- 
piery wartościowe. 

Berischowi Strausowi skradziono na pł. Gołuchow 
skich portfel, zawierający różne dokumenty. 

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Irenę Schein areszto- 


| waia policja za kradzież futerka, wartości 300 zł, na 


szkodę Gzesławy Jaworskiej, przebywające) w szpitalu. 

Dinytra kowala aresztowano za kradzież zegarka 
na szkodę R. Prellowej. 

Józełę Brzozównę i Eugenję Bukatównę areszto- 
wano za usiłowaną kradzież kieszonkowa na szkodę 
Bmiiji Tuczapskiej. 

Józefa Schrama. mieszkańca Rzęsny Polskiej, aresz- 
iowano za uchylanie się od służby wojskowej. 

Katarzyna Lemiszka i Marja Boratyńska wszezęły 
awaniurę w nocy w ulicy Gródeekiej. Osadzono je rów- 
w areszcie. 

ZGUBY. Hedwiga Horowitzowa, idąc z Rynku na 
pl. Strzelecki, zgubiła sznur pereł, liczący około t80 
szłuk, wartości 200 dolarów 

Ozjasz Lercher, fryzjer. zgubił w Teatrze Wielkim 
lub w sali Jad Charuzim portfel zawierający doku- 
menty, bon na 60 dolarów i zapiski. 

Podczas czyszczenia otworu kanałowego przy ul. 
Legionów znaleziono jportiel z dokumentami na nazwi- 
sko Eug. Tomaszewskiego. 

(a gii, REWA ÓW „ME WEBOWE R) 


zbrodni. 


gp red kilku dniami donosiliśmy o pożarze w mie- | 38—2 
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przy p! Bernardyńskim. Zagadkę tę zapewne rozwiąże | mieszkania. wyrządzając szkodę około 2 tysiące zł] 


szkaniu hrawczyni Rozalji Stłarkowej przy ul. Wagi- 
lewicza pod I. 2. klóry to pożar zniszezył urządzenie 


Wszysikie okoliczności wskazywały, iż pożar ten 
powstal z podpalenia. Aresztowano jako podejrzaną o 
ten czyn T7/-letnią Minę Schnejerównę z Buczącza, 
która mieszkała u p. Starkowej i uczyła się krawiec- 
twa. Śledztwo w tej sprawie prowadził kornisarjat I-szej 
dzielnicy. Po dwudniowem pobycie w areszcie uwię- 
ziona ze skruchą przyznała się 

DO PODPALENTA. 

podając przyczynę rzekome złe obchodzenie się z nią 
Starkowej. Zbrodnię popełniła w ten sposób, iż spo- 
wodowała zailenie się krawatki, zwisającej nad palącą 
się lampą naftową. Tlejącą się materję zamknęła w 
szalic. i wraz ze Stłarkowa udała się do 1uiasta. W dro- 
dze poczuła wyrzuiy sumienia. więc wróciła do miesz- 
kania z zamiarem ugaszenia ognia. Było jednak za- 
późno. gdyż meble były już w płomieniach. 

R. 5tarkowa zeznała w śledztwie, że aresztowana. 
kradtu jej różne rzeczy domowe. Jednakowoż nie po- 
stępowano z mią źle. ani nie karano ją zbył surowo. 

Policja odstawiła aresztowaną do więzienia sado- 
wego 


Straszna katastrofa w Zawierciu, 


Lekceważenie przepisów i nieoglądanie się 
na możliwe następstwa doprowadziło w Za- 
wierciu do groźnej katastrofy, której ofiarą 
padło kilka istnień ludzkich. Mianowicie przy 
ul. Pogorzelskiej znajduje się olejarnia Arona 
Bankiera. Przed kilku dniami właściciel za- 
instalował w zakładzie zbiornik do gotowa- 
nia substancji olejistych. Do uruchomienia 
zbiornika, wezwano zatmiast fachowca. zwf- 
kłego robotnika, który ciśrtiienie, dzięki nie- 


czynnej klapie bezpieczeństwa, doprowadził do 


kilkunastu atmosfer. 


W tym, czasie wszedł do zakładu właści- 
„cieł fabryki A. Bankier i widząc niebezpie- 
,czeństwo, chciał zapobiedz katastrofie przez 
,odkręcenie kranów. Wtem nastąpiła eksplozja 
i cały zbiornik wyleciał w górę, budynek zaś 
:wyłpełniła para, kurz ze ścian zburzonego pie- 
ca. oraz jęki rannych. 

Detonacja zaalarmowała sąsiadów i prize- 
jchodniów. to też wkrótce do tabryki przy- 
, było kilka osób, których oczom przedstawił 
[się straszny widok. Obok zbiornika leżał za- 
bity właściciel fabryki A. Bankier. w pobli- 
żu zaś ciężko rannych czterech robotników i 
l pisarz fabryczny Szydłowski. Cały budynek zo- 
stał zdemolowany. jak również wyleciały wszy- 
stkie szyby w pobliskich domach. 


PETTY 


Wykopaliska w Bułgarji 


SOFIA, 13. 1, (Pat). Bulg. Ag. Telegr. W okolicy 
Plewny znaleziono J1 starożytnych waz, ważących 12 
kilogrunów. Wazy służyły celom religijnym. Większość 
ich posiada ornamentację orjentalną. Wazy oddano 
muzeum narodowemu w Sofii, gdzie będą zbadane 
przez fachowców. 


Sprawy partyjne. 
" POSIEDZENIE O. K. R. P. P. S. i delegatów 

poszczególnych związków zawod. odbędzie się w pią- 

tek o podz. 7 rwiecz. w lokalu przy ul. Sykstuskiej 21. 


x | NADESŁANE. 


(Za tę rubrykę Redakcja nie odpowiada). 


Komenda Policji Państw. Okr. VIII. we Lwowie 


przyjmie około 


100 kandydatów 


do służby w P. P. na kresach. 


Pierwszeństwo mają b. wojskowi kawałerewie 


l 
| 
| (kawalerzyści). 


Podania wnosić należy do Komendy Okręgu 


(mle obchodzenie się — przyczyną |wprost, lub za pośrednictwem Powiatowych Komend 


Policji, do dnia 20 stycznia b. r. 
Lwów, daia 11 stycznia 1925 r. 
Komendant P, P. Okr. VII 


Piekne Panie! 
| Nawet i bohaterka na srebrnym ekranie 
| nie wygląda tak strojnie moje piękne Panie, 


jak każda z Was, o ile stale się ubiera 
naturalnie na Gródku we firmie $cheinera. 

Jeśli tu kupisz futro, płaszcz albo buciki, 
niechaj się w cień schowają paryskie szyki. 
Chodzisz bowiem powiewna, boska, eteryczna, 
orzekłszy jednem słowem, jesteś Wenus śliczna. 
A cóż to za materję, bieliznę, chusteczki, 
ręczniki i pończochy bez targu i sprzeczki 
możecie dostać tutaj, wszyściutko na raty, 
wszak to magazyn, w jakość i ilość bogaty. 
Pierwsza we Lwowie firma pod $chelnera wodzą 
najmodniejsze strojnisie kupować tam chodzą, 
prowadzą często z sobą chłopców i dziewczęta, 
bo firma też o strojach dla dzieci vamięta. 
Zresztą popatrzcie na mnie — „Apollo“ — powiecie, 
Gdyż we firmie Scheinera ubieram się przecie. 


42—3 Wróg Kobiet. 


Iwiązek Zawodowy Pracowników Gastronomioznyeh 
we Lwowie 
urządza we czwartek 15 stycznia 1925 r. 
w salach Domu Narodnego 


Wieczorek z Tańcami 


POCZĄTEK © GODZINIE 9-tej WIECZ. 
Strój wizytowy. Mazżyka wojskowa 40 p. p. 
Bufet obficie zaopatrzony we własnym zarządzie. 
Zaproszenia weżesniej do nabycia w Sokretarjacie 
| Związku — Rynek l. 83 TI. p. — od godz. 9—12 
| przed i od 3—5 popoładniu. 

4 KOMITET. 
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Nr. 10 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


O ratyfikację umowy waszyngtońskiej o 6-g. dniu pracy. 


Uzuanie dla ministra Sokala, 


GENEWA. Przy otwarciu 25-iej sesji Ra. 
dy Administracyjnej Międzynar. Biura Pracy 
przewodniczący. delegat rządu francuskiego. 
Lafontainie zwrócił się w imieniu Rady z prze- 
mówieniem do delegata rządu polskiego, mi- 
nistra Sokala, składając mu najserdeczniejsze 
powinszowanie z powodu jego mianowania. Po- 
wołanie p. Sokala — mówił Lafontaine na 
stanowisko ministra. nie mogło być dla Rady 
Administracyjnej niespodzianką, gdyż Znając 
jego wysokie kwalifikacje. nie miała wątpliwb- 
ści, że jest on nia to wysokie stanowisko szcze- 
gólnie wskazany. Rada z uczuciem dumy przy- 
jęła do wiadomości tak zaszczytne odznłaczenie 
jednego ze śwych członków. Rada składa spe- 
cjalne podziękowania min. Sokalowi za to, że 
pomimo ciężkich obowiązków zechciał przy- 
być do Genewy. aby osobiście wziąć udział 
w sesji Rady. 

Rada przyjęła okłaskami przemówienie 
przewodniczącego. manifestując gorąco swe u- 
czucia sylmpatji dla polskiego delegata. 

Rada Administracyjna Międzynar. Biura 
Pracy wysłuchała sprawozdania dyrektora A. 
Thomasa za okres ubiegły w związku ze spra- 
wa ratytikacii konwencji pracy i dyskutowała 
nad sprawą S-godzinnego dnia pracy. 

Delegat robotników angielskich. Pulton. 


TUT NK a E T e AE RPO RIRRAIÓGROORÓSZZEREĄ 


Krwawy dramat miłosny w Warszawie. 


Literat zabija 


Pismia warszawskie podają bliższe szcze- 
góły tragedji (miłosnej, o której donosiliśmy 
wczoraj pokrótce na podstawie telegramu: 

W nocy z niedzieli na poniedziałek na ro- 
pu uj. Wilczej i Ujazdowskiej w Warszawie 
rozległy się cztery strzały rewolwerowe. W. 
stronę strzałów rzucili się dorożkarze. którzy 
opodal mają swe stanowisko. Tymczasem ja- 
kiegoś mężczyznę, biegnącego w kierunku Aleji 
Ujazdowskich. spotkał posterunkowy. który 
szedł w kierunku odgłosu strzałów. Posterun. 
kowy widząc idącego od strony strzałów prze- 
<hodnia. zapytał go wręcz: 

— Czy pan strzelał ? 

Niężczyzna ów odparł: 

— Nie. nie ja — i ruszył dalej: 

(. £aniim ów przechodzeń postąpił kilkana- 
śe kroków. naabiegli świadkowie zajścia. wo- 
ając: 

— Trzymać, to on ją zastrzelił! 

Wobec tego posterunkowy zawrócił, za- 
trzymał nieznanego mężczyznę i wrócił z nim 
na miejsce alarmu. 

Na chodniku przed domem Nr. 2. przy ul. 
Wilczej leżała bez ruchu postać młodej kobie- 
tv. odzianej w żakiet tokowy. Zatelefonowano 
natychmiast po Pogotowie ratunkowe. a tym- 
czasem przedstawiciel służby bezpieczeństwa 
żądał legitymacji aresztowanego. Okazało się, 
że jest to Wacław Grabiański. lat 30. redaktor 
„Przeglądu Politycznego“. Na pytanie poste- 
runkowego czy strzelał. Grabiański potwierdził 
bezdźwięcznym głosem. a na pytanie, kto jest 
ta pani? — odpowiedział: „Izabela Handrów- 
na. prokurentka Banku Związku Kooperatyw i 


Straszna katastrofa kolejowa. 


27 osób zabitych. 


ESSEN, 13, 1. (Pat) Dzisiaj rano o godz. 7.20 


najechał pociąg pospieszny na stojący na dworcu po- 
ciąg osobowy. 27 osób zabitych, a 30—35 ciężko 
żej urmiych. MKatastrofę spowodowała gęsta mgla. 
wskutek której maszynista nie zauważył sygnałów. 


i 


Komuniści między sobą. 


WARSZAWA. 13. 1. (AW). „Robotnik“ 
donosi o rozłamie i zatargu w polskiej partji 
komunistycznej między zarządem pratji a ko- 
munistami białoruskimi, którzy potępiają sta- 
nowisko pol. partji komunist., zarzucającej jej 
opurtunizm, brak propagandy hasła przyłą- 
czenia Białorusi do Rosji sowieckiej etc. 


wyraził niezadowolenie z powodu bierności 
obecnego rządu anfgielskiego w tej sprawie, 
Po nim przemawiali: Jouhaux i delegat rządu 
polskiego min. Sokal. Min. Sokal oświadczył. 
energiczna akcja Międzynar. Biura Pracv jest 
konieczna, jeżeli się chce osiągnąć powszech- 


ną ratyfikację konwencji waszyngtońskiej. Spo- | 


dziewa się on, że dyrektor Thomas przedstawi 
Radzie konkretne rezultaty swych ostatnich za- 
biegów. Dyrektor M. B. P. Thomas szczegóło- 
wo zreferował obecny stan rzeczy. 

Rząd francuski wniósł do parlamentu pro- 
jekt ratyfikacji konfencji waszyngtońskiej; ra- 
tyfikacja ta będzie obowiązywała od chwili 
dokonania ratyfikacji przez Niemecv. Rząd nie- 
miecki robi przygotowania dia przedłożenia 
parlamentowi Rzeszy ratyfikacji, przyczem wej- 
ście w życie zaprojektowanych rozporządzeń 
skasowałyby automatycznie rozporządzenia, ' 
przedłużające czas pracy. Delegat rządu wło- 
skiego zawiadojmił o formalnej ratyfikacji kon- 
wencji waszyngtońskiej przez Włochy; raty- 
fikacja wchodzi w życie z chwilą ratyfikacji 
konwencji przez Niemcy, Francję. Anglję, Bel- 
gje, i Szwajcarję. 

Delegaci robotników ostro krytykowali me- 
todę warunkowych ratyfikacji. 


swą kochankę, 


mieszka w tym domu”. Przybyły lekarz Pogo- 
towia ratunkowego stwierdził śmierć nieszczę- 
śliwej. . 

(irabiańskiego aresztowano i odstawiono 
do komisarjatu. gdzie złożył zeznania. 

Grabiański zapoznał się przed dwoma la- 
ty z Handtówną, starszą od siebie o 5 lat i na- 
wiązał z nią stosuniek.- Wczorai o godz. O0-tej 
spotkali się w cukierni przy Alejach» Ujaz- 
dowskich 1. przesiedzieli około dwie godziny 
i w drodze powrotnej przyszło do sprzeczki, 
która zakocńzyła się tak fatalnie. 

Grabiański. który by! człowiekiem żona- 
tym, starał się w ostatnich czasach o rozwód. 
mając zamiar zaślubienia Hantitówny. Na ten 
temat rozmawiali wczorajszego popołudnia i 
wieczorem, lecz H. oświadczyła. że nie wyjdzie 
w żadnym; wypadku za (irabiańskiego. po- 
nieważ stara się o nią pewien pułkownik W. P., 
któremu ona sprzyja. Grabiański widząc. że 
plany jego nie dojdą do skutku. zaczął swej 
towarzyszce czynić wymówki, poczem w mo- 
mencie największego podniecenia wydobył re- 
wolwier i dał do niej szereg strzałów. 

Wactaw Grabiański był w sferach dzien- 
nikarskich Krakowa ziuanyjm. Pracował kolej- 
no w kilku dziennikach tutejszych. W listopa- 
dzie 1023 przeniósł się do Warszawy, gdzie o- 
trzymał Stanowisko współpracownika „Echa 
| Warszawskiego”. następnie w Agencji Wschod. 
(miej. W drugiej połowie zeszłego roku zaczął 
"w Warszawie wydawać dwutygodnik p. t. 
| „Przegląd Polityczny“. 

j Podczas swojego pobytu w Krakowie wy- 


|dał parę tomów nowel i utworów poetyckich. 


| Kryzys przyjaźni sowiecko-francuskie|. 

j PARYŻ. 13. 1. (Pat). „Le Cotidienne“ do- 
wiaduje się, że wobec tego. iż Zinowiew za- 
lecił w ostatnich czasach wzmożenie propagan- 
dy antijmilitarystycznej we Francji, Herriot po- 
lecił ambasadorowi francuskiemu w Moskwie 
Herbette zawiadomić kategorycznie rząd so- 
wiecki, i żdalsze tego rodzaju postępowanie u- 
niemożliwi utrzymanie dobrych stosimków fran- 
cusko.rosyfskich. 


Gubarnafor lapownikiem. 

WIEDEŃ 18:41 Fat) „Ń W. Ab. BL* gN. 
Yorku. Demokratyczny gubernator Stanu Kanzas Jo- 
natan Davies został na godzinę przed ukończeniem 
swej czynności urzędowej aresztowany wraz z synem 
pod zarzutem łapówki 250 funt szterl. za maskawie- 
nie zbrodniarza. Jest możliwe, że aresztowanie to na- 
stąpiło wskutek intryg nieprzyjaciół politycznych. 


mn w a w l 


RE >>> 0 2 


Z dnia. 
Raj na wyspach Sołowieckich. 


Prasa francuska z wielkiem zadowoleniem 
wyliczała doborowe menu na obiedzie posła 
bolszewickiego w Paryżu. Dyplomaci bolsze- 
wiccy jadają dobrze i wytwornie. I nie tylko 
w Paryżu. Ich przyjaciele w Połsce nie omiesz- 
kaja zapewne podrfieść z dumą, że w bolsze- 
wickim raju pieczone gołąbki wpadają nietylko 
do gąbki pana Krasina. 

Komunistyczna Partja Rob. Polski wydała 
odezwę. masowo kolportowaną w Zagłębiu nat- 
towem o więzieniach Solowieckich w Rosji, w 
których znajdują się więźniowie polityczni 
przeważnie młodzież socialno-demokratyczna. 

Z odezwy tej wynika jasno, że pod .„reżi- 
mem'' bolszewickim na wyspach Sołowieckich 
leżących na dalekiej zimnej podbiegunowej oko- 
licy zapanował klimat prawie że podzwrotrii- 
kowy. 

Więźniowie sołowieccy mają całkowity sa- 
morząd i mogą poruszać się zupełnie spokoj- 
nie. Krewni odwiedzający więźniów mają pra- 
wo mieszkać z nimi w przeciągu tygodnia. 

| pomyślcie, że perfidja socjalistyczna i 
burżuazyjna geografia twierdzą uporczywie i 
nadal, że zima w tych okolicach trwa 9 mie- 
sięcy a przez ten cały czas nie ma komunikacji 
z kontynentem. 

Nie wątpimy tylko w jedno. że termin ty- 
godniowy dla krewnych i znajomych przesuwa 
się automatycznie aż do... dożywocia. 

Ażeby tę perfidję i jawną kotrrewolucję 
zdemaskować ostatecznie i njeodwołalnie pisze 
się dalej: „Na podwórzu, na którem więźnio- 
wie odbywają spacer rośnie trawa i kiwiiaty. 
Wszystko jest zielone. Pogoda jest świetna. po- 
wietrze doskonałe. Obiad i kolacja składają 
się z dwu dań. Dwa lub trzy razy w tygodniu 
jada się nawet pudding z malagą. 

Głodówki urządza się dla urozmaicenia. 

Nie wierzycie? Autorzy tej odezwy za 
prawdziwość tych informacji ręczą bolszewic- 
kim ..słowem honoru. 


SCENA ROBOTNICZA R.Z. Z. 


W niedzielę 19-go o godz. 7 wieczorem 
w Szli własnej przy nl, Ossolińskich 10. 
; dawniej teatr „UL‘ 
odbędzie się 


NAUG URACYJNE PRZEDSTAWIENIE 


Odegraną zostanie komedjo -opera w 3 aktach 
J. N. Kamińskiego 


Krakowiacy i Górale 


Bilety wcześniej do nabycia w Księgarni Ludowej 
Lwów, ulica Szajnochy L. 2. 


Zmiany w rządzie amerykańskim. 


LONDYN. 15. 1. (Pat). Według doniesień Reutera 
z Waszyngtonu, oświadczono w tamtejszych kołach 
politycznych. że ustąpienie Hughesa oznacza początek 
nowej ery w Ameryce. Coolidge będzie na przyszłość 
sam sprawował rząd. niezależnie od wpływów kongre- 
su. kierujący senatorowie byli zupełnie zaskoczeni 
wiadomością o ustąpieniu Hughesa i zamjanowaniu 
Kelloga. podkreślając, że wbrew dotychczasowej prak- 
tyce nie zasięgnął prezydent ich rady przed ogłoszeniem 
tej nominacji. 


O nawiązanie stosunków sowiecko-ameryk. 


WIEDEN, 13. 1. (Pat). „N. Fr. Presse" z N. 
Yorku. Senator Borrahezapowiedział, że poruszy zno- 
wu kwestję uznania Rosji sowieckiej. W międzyczasie 
pragnie on przychylnie usposobić Senat na rzecz uzna- 
nia Rosji Jak wiadomo, oczekują od Kelloga innego 
stanowiska w tej sprawie, niż to, jakie zajmował Hug- 
hes. Borrah spodziewa się, że Kellog podejmie w je- 
sieni rokowania z Rosją. 


6 „DZIENNIK LUDOWY“ Nr. W 


e s £ z ét Ę Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej odbi!o si 
Przemiana „Polskich kolei państw. na „Przedsiębiorsiwo j gieśym octem wśród pracowników ko. 
5 z lejowycl rołując na wszystkich linjaci zro- 
dla eksploatacji kolei państwowych”. GRA aeie bo ea trze fal T 
Ministra o rychłą i ścisłą na powyższe pvta- 

nia odpowiedź, 


tej interpretacji będą brane pod uwagę tylko 
obecne etaty czy też lata służby i kwalifi- Warsz AK TP m 
kacje pracowników względnie jak będzie u- jo p: w" dnia &. stycznia 1925 r. 
normowany stosunek obecnych stałych dzien- | S'ATZ iener. Prezes: 
nie płatnych ?... (—) Grylowski (—) Kuryłowicz 

0. Czy przedsiębiorstwo pociągnie przy- 
puszczalnie za sobą redukcję pracowników, a 


W dniu 8. b. m. zwróciła się delegacja 
Wydz. Wyk. Z. Z. K. z prezesem; tow. posłem 
Kuryłowiczem na czele do Ministerstwa ko- 
lei z poniżej podartym memorjałem podpisa- 
nym również przez inne związki kolejarskie 
(nieklasowe). Na memorjał ten P. Minister odpowiedział 
taki i AUE a: talckch że z powodu wprowadzenia rozporządzenia P, 
TaN IR zie ER ©. l na Jakich | prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej, praco- 
warunkach następować będzie zwalnianie. wnikom kokejowym niegrozi utrata jakichkoł- 

10. Czy pan Minister zamierza i jakie po- |wiek zdobytych praw, oraz. że dopóki on bę- 
czynić ma kroki. by ustawa emerytalna dia |dzie Ministrem — rozporządzenia tego nie 
nieetatowych została przez sejm w każdym ra- | wprowadzi w życie. 
zie wprzód uchwaloną i wprowadzona, zanim Oświadczenie to Ministra spowodowane zo- 
nastąpi przekształcenie. > „|stało ostrem wystąpieniem tow. posła Kury- 

11. Od kiedy przypuszczalnie  nstąpi |jowicza, który w umotywowaniu oświadczył 
wprowadzenie w życie Rozp. P. Prez. R. P.|że Związek Z. Z. K. nie zgodza się na podo- 

12. Czy poruszone powyżej tudzież wszel-|bnego rodzaju eksperymenty i jeżeli sprawa 
kie inne zagadnienia z przekształceniem zwią-|ta nie zostanie zlikwidowana — ZZK. gotów 
zane, a spraw pracowniczych dotyczące jest do ogłoszenia strejku generalnego. 

ewentualnie czy Rozporządzenie Wykona- Równocześnie w tyjm dniu. delegacja zło- 
wcze, jakie p. Min. do Rozp. P. Prez. R. P.|żyła p. Ministrowi poprawki do pragmatyki 
wydać zamierza służbowej, zastrzegając się. że z Komisją, któ- 

zechce p. Minister omówić i uzgodnić |ra opracowała pragimatykę, ZZK. poprawek 
wprzód z przedstawicielstwem Z. Z. K. wzglę- |uzgadniać absolutnie nie będzie, wskutek cze- 
dnie z blokiem Związków i kiedy to ewentual- |ga P. Minister zgodził się ma prowadzenie tej 
nie nastąpi ?... sprawy osobiście i w tym celu wyznaczył 
Ze względu na to, źe Rozporządzenie P.| Konferencję z początkiem lutego. 
E, EE ZZA N T a (ZAWNKARZYWZINAKUWACESNNKKGC 


MEMORJAŁ. 


W Dz. Ust. R. P. z dnia 31. 12. 1024 i 
116 pojawiło się Rozporządzenie Pana Prezy- 
denta Rzeczypospolitej Polskiej z dnia 28. 12. | 
r. z. na mocy którego P. K. P. przekształconie 
zostają na „przedsiębiorstwo dla eksploatacji 
koleji państwowych”. co pociąga za sobą zma- 
ny zarówno w charakterze, jak i organizacji 
kolejnictwa. 

Rozporządzenie powyższe, o ile chodzi "o 
ogólną gospodarkę społeczną wywołać miusi 
w całej opinji publicznej zainteresowanie czy 
i jakie ze zmiany tej wynikną dla kraju kon- 
kretne korzyści. o ile chodzi o samych praco- 
wników kolejowych, wywołać musi w ich sze- 
regach żywe poruszenie, gdyż niewiadomo. czy 
i jakie zmiany w ich dotychczasowem poło- 
żeniu przekształcenie P. K. P. na przedsię- 
biorstwo za sobą pociągnie. , 

Nasuwa się tedy cały szereg pytań, na 
które rozporządzenie pana prezydenta, zawie- 
rające ogólne tylko całej przemiany zasady nie 
daje żadnej odpowiedzi. | 

W szczególności chodzi o kwestje nasię- 
pujące : 

1. Czy zamierzone jest przekształcenie Mi- 
nisterstwa koleji na ogólne Ministerstwo ko- 
mumikacji, z podporządkowaniem mu wszel- 
kich wogóle komunikacyjno- transportowych 
urządzeń i przedsiębiorstw Państwa o ile zaś 
nie: 

| 


Głosy angielskie o Polsce. 


Hilton Yeung zadowolony: 


Gdy smutnej pamięci chjeno-Piastowi karjerowicze „Zawarcie umowy o konsolidację umów z lolską 
objęli rządy w Polsce, gospodarka ich była tak fatatna, stanowiło miłą niespodziankę dla City w chwili. gdy 
że Polska w opinji całego światła slua się bankriyem. jest aktualna dyskusja nad długami międzysojusznicze- 
W owym lo czasie przyjechał do Polski dla rozejrze- mi Przedstawiciel „Financial News“ odwiedził p. P. J. 
nia się w syłuacji ekonomista angielski Hilton Young Haunona. posła do parlamentu i dyrektora brytyjskiej 
i podał cały szereg recept ratunkowych, do których unji związkowej, który był w Polsce w celu badania 
sterstwo koleji a Dyrekcja Generalna, wzgię- nie umiał czy nie chciał się zastosować pia e l a e stosunków na miejscu i który złożył 
dnie, jakie będzie rozgraniczenie kompetencji farz naszego skarbu p. Kucharski Pisma zagraniczna nasiępującą deklarację: „Fakt, że Polska skonsolido- 
między tymi obu organami ? ` = rozbrzmiewały od radosnych oczywiście głosów przy-| wała swój dług wobec Wiełkiej Brytanii, jest wielkiej 

Czy odpowiedzialność Generalnej Dyrek- jacielc nas bardzo kochają!) Że Polska dostała się , doniosłości, nietyle ze względu na kwotę. o którą 
cji przed Ministerstwem, Koleji obejmować bę- pod kuraielę dzięki mądrej swej gospodarce, w Polsce chodzi pare jest względnie mała, lecz dłaiego. że 
dzie cały bez wyjątku zakres jej urzędowania zasie uwiecznił się dowcip, charakteryzujący a el to pierwszy kraj w Europie, który uczynił teu 
czy też zachodzić będą i jakie sprawy, ą | stosunki który brzmiał następująco: Co zastał Young krok. Jest to dalszy krok w cudownie szybkim poste- 
których Gen. Dyr. rozstrzygać będzie bezapela- | P9 przybyciu do Polski? Odpowiedź: Czytaj nazwisko, e tego , kraju 4 kierunku konsolidacji finansowej. 
cyjnie w ostatniej instancji... jego odwrotnie... = | | Społeczeństwo Wiełkiej Brytanii nie zdaje sobie dosta- 

3. Czy przedsiębiorstwo dla eksploatacji Tak było w Polsce za czasów Chjeno-Piasta, który | tecznie sprawy z ogromnej pracy. uskutecznione; przez 
kol. państw. ma być więcej, czy też tylko je- | mimo. że zbliżał kraj nad brzeg przepaści, S ESE rząd polski w ostalnich 12u iniesiącach. Miałem spo- 
dno powstałe z przekształcenja P. K. P. aj rzymał się władzy. Musiał odejść sromoinie d d a a zapytać się komandora Hiltona Younga. czy 
obejmujące ($ 3. Rozp.) całe państwo ?. (Rozp. | ilowany. Hilton Young odjechał do swej ojczyzny,| jest zadowolony z postępów w wykonaniu jego prov 
p. prezydenta R. P. mówi o „przedsiębior- 
stwach). 

4. Czy sprawy pracownicze należeć bę- 
dą w zupełności do Dyr. Gen. czy też Min. 
Kol. będzie w tych sprawach stanowić ja- 
kąś instancję ostatnią, odwoławczą i w ja- 
kich sprawach. 

5. Jakie ma pan min. plany przyszłego 
normowania stosunku Związków, jako repre- 
zentacji interesów pracowniczych, do Dyr. G. 
i innych organów przedsiębiorstwa, jaki wpływ! 
mają mieć w przyszłości Związki na sprawy 
pracownicze, jak w przyszłości wyglądać ma- 
ją atrybucje Związków... 

6. Czy wszelkie zamierzone w związku z 
przekształceniem zmiany w warunkach pła- 
cy i pracy (jej organizacji), jakoteż i w in- 
nych pracowniczych kwestjach zostaną wprzóć 
t. j. przed wiprowadzeniem| przedsiębiorstwa 
ze Związkami omówione i uzgodnione. 

7. Czy wszelkie dotyczące obecnie kole- 
jarzy. jako funkcjonarjuszy państwowych u- 
stawy i rozporządzenia (uposażenie. emerytura. 
różne dodatki do uposażenia z ustawy wyni- 


2. Jakie funkcje względnie jak! zakres u- 
rzędowania mieć będzie w przyszłości Mini- 


gospodarkę objął Wł Grabski. I dzisiaj mimo wielu gramu, dolyczącego finansowej rekonstrukcji Polski, 
i słusznych zas!rzeżeń przeciw rządom p. Grabskiego, odpowiedział on, że [aktyczne wyniki znacznie przewyż- 
nie pozbawiony słuszności jest głos pisma angielskiego, szają to czego się spodziewał. gdy układał swoje spr 
wozdanie”. 


„Financial News“, które w artykulu p. t „Szybkie u- 
zdrowienie Polski“, pisze: 


Taksa lekarska i 
U l 

Izba lekarska warszawsko-białostocka ustaliła na- Sumy wyszczególnione stanowią opłatę dla ope- 
stępującz cennik konorarjów lekarskich. rującego. za całą asystę lekarską przy operacjach do- 

Zasady ogólne. Opłaty za czynności lekarskie licza się jedną trzecią wskazanych cen. 

w zasadzie zależne są od umowy. W braku umowy Możeby taką taksę ustaliła też Izba lekarska we 
uprzedniej obowiązuje cennik poniższy. Za czynności | Lwowie. 

nicobjęte cennikiem pobiera się opłaly jak za czynności 
podobne do wyszczególnionych w cenniku. Za środki 
lecznicze, opatrunkowe i djagnostyczne, oraz za instru- 
menty, które raz tylko użyć można lub które zostały 
dane choremu przez lekarza do użytku — chory obo- 
wiązany jest zwrócić ich wartość lub kupić nowe 
według wskazówek i żądania lekarza. Cennik obowią- 
zuje od chwili ogłoszenia aż do odwołania. 

Gennik. Porady i świadectwa. Porada w gabi- 
necie lekarza zł. 8. Porada w domu u chorego 15 zł. 
kające i t. p.) stracą automatycznie swą moc| Porady od godziny 10 wiecz. do godz. 8 rano — 
z chwiią przekształcenia P. K. P. na przed. |opłaty dwukroine. Udział w naradzie lekarskiej — o- 
siębiorstwo, ewentualnie. jakie w miejsce ich | piaty dwukrotne. Świadectwo wraz z poradą lekarską 
ma Min. kol. zamiary przygotować zawcza- |na żądanie osób prywatnych 10 złotych 
su nowe normiyi czy zostaną one ze Związkami | Zabiegi położnicze: Opieka lekarska przy porodzie 
przed wprowadzeniem, ich w życie uzgodnione ? | normalnym bez dyżuru 60 zł. Opicka lekarska przy 

8. O ile przekształcenie P. K. P. na | porodzie operacyjnym z zabiegami mniejszymi 100 
przedsiębiorstwo nastąpi przed uchwaleniem | otych. Opieka lekarska przy «porodzie operacyjnym | wany numer czasopisma ukraińskiego zawiera długi 
przez sejm pragmatyki ($ 15. Rozp. prez. R.|z zabiegami średniociężkimi 150 zł. Opieka lekarska | szereg artykułów z ieorji pozoania, fiiozofji 1 historji 
P. jak będzie interpretowane słowo „stały“ |przy porodzie operacyjnym z zabiegami ciężkimi 250j kultury muzyki. Bogato jest reprezentowany dział 
pracownik przedsiębiorstwa, które to okre- j złotych. beletrystyki. Adres redakcji: Lwów, ul. Kochanow- 
Ślenie znajduje się w $ 16. Rozp. czy przy i Zabiegi ginekologiczne i chiruigiczne- Zabiegi ma-! skiego 35 I p. 


e 25 zł Operacje małe 75 zł. Operacje średnio-cięzkie 
75 zł. Operacje duże 250 zł. 


Z wydawnictw. 

GŁOS PRAWDY. Wyszedł z druku Nr. 70 
tygodniku „Głos Prawdy“. Treść : Bilans gospodarki 
p. Aleksandra Skrzyńskiego. W. Stpiczynski. Na 
marginesach pracy Marszałka Piłsudskiego. „Rok 
1920* — Marjau Wid. Francuska lekcja taktu dla 
p. Sikorskiego. W. S. Straszna książka. Kronika 
polityczna: Rozwój wypadków we Włoszech. Sprawa 
ewakuacji strefy kolonskiej. Prowokacja Gdanska. 
Losy konkordatu Polski z Watykanem. Zajazd wo- 
jewodów. — Redakcja i administracja: Warszawa 
Szpitalna 1. 

NAUKA I PIŚMIENICTWO. Na pólkach 
księgarskich znalazł się nowy miesięcznik wyda- 
wany przez Jarosława Curkowskiego. Żywo redago- 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Gospodarka naszej poczty. 


Spróbujemy zilustrować niedołęstwo i bez 
myślność gospodarki na naszej poczcie na Pay. 
kładzie z ostatniej chwili. j 

Pod dającym dostateczne świadectwo u-! 
nyslowości pocztowej pozorem. że ruch pacz- 
kowy jest za wielki. podwyższono o 100 proc. 
opłaty za przesyłkę paczek. Nie będziemy się 
zajmować szczegółami. Nadmienimy tylko. że 
zamiast się cieszyć ze zwiększenia tak potrzeb- 
nego obrotu pomagał mu w interesie uczci- 
wego handlu i przemysłu, oraz dobra pojedvn- 
czych obywateli. poczta spieszy się, aby zdusić 
go, podnosząc niesłychanie ceny. Dla ludzi roz- 
sądinych, choćby tylko po kupiecku myślących, 
już ten sam fakt wystarczyłby do ocenienia 
z kim! ma się do czynienia. 

Jak w praktyce wygląda to potworne pod- 
wyższanie, zrozumieć najłatwiej, gdy powiemy. 
że za cenę opłaty za paczkę | kg. ze Lwowa; 
do Brzuchowic (można się tam przejechać dwa 
razy. za 5 kg. 6 razy, a za 20 kg. 24 razy, gdyż 
kosztuje aż 6 złotych. Jeszcze lepiej zobrazuje 
ten bezprzykładny stan. gdy powiemy, że to 


też, że paczki zagraniczne są obecnie we wiełu 
relacjach tańsze o 90 procent od krajowych 
Dzieje się więc to same. co naprzykład z cu-; 
krem. 

A dzisiaj cc widzimy? Obrót ten nie osią- 
ga 20-tej części przedwojennego i już się wy- 
daje za wielkim ludziom nie mających pojęcia 
o wspomnianych zasadach, lecz nawczonych żyć 
cudzym kosztem bez ocwzajemniania się. =- 
1 dzieje się to wtedy. kiedy poczta przy wy- 
datku 6 miijonów złotych miesiecznie. daje 
przeszło 1 miijon zł. dochodu czystego. Od- 
szkodowań zaś za uszkodzone, okradzioie prze- | 
syłki tak dobrze jak nie płaci się, Zamjast obni- | 
żyć lichwiarskie taryfy. podwyższa się ie na 
sposób podatków pośrednich. gdyż w ten spo- 
sób ‘trapi się biedotę. a zapobiegnie sprawie- 
dliwym podatkom bezpośrednim. | 

Wiele artykułów żywności o 70 km. od 
Lwowa jest o 100 procent tańszych jak we Lwo- 
wie. Zwykli ludzie nic na tem nie zyskują. tyl-{ 
ko kupcy. Tej okoliczności zapewne należy przy 
pisać, że niezwykłemu temu podrożeniu nie 


samo kosztuje paczka ze Lwowa do Gdańska | sprzeciwiły się Izby handlowe, które przed woj 
lub Zbąszynia. czyli za odległość 800 km. Takiną zastępując interesy handlu i przemłysłu, 
się to, ale tylko u nas, zastosowuje zasady ta-| broniły ich skutecznie przed groszowemi pod- 
ryfowania i wogóle polityki transportowej ij wyżkami. a dzisiaj milczą, gdyż odpowiada to 
uwzględnia potrzeby najbiedniejszego ogółu. |wyzyskowi kupców. Poczta zaś popisuje się| 

Przed wojną paczka 5 kg. na odległość 75} wobec nie pojmujących następstw tej gospo- | 
km. kosztowała 30 groszy, a ponad tę wagę | darki. a czyhających małodusznie na doraźne 
za każdy kilogram stosownie do wyższej ponad, zyski, dochodami. Jak w całej gospodarce, tak 
tę odległość o 100, 200, +00. 600 km. 3. 6. 9.|i w tej zapłaci się za nią niebawem bardzo dro- 


12 groszy więcej, 
Paczka 5 kg. kosztowała jednak nawet z 
Tryestu do Kozaczówki, zatem za 1400 kj 
zawsze 60 gr. i diatego nie mógł konsumenta 
obdzierać kupiec tamtejszy czy zaleszczycki. — 
W dwóch, trzech dniach (miało się tańszy to- 
war z najdalszych okolic dzięki mądrej. uczci- 
wej i w (myśl zasad ekonomicznych i społecz- 
nych umiejętnie prowadzonej poczty. Ruch pacz 
kowy przybierał też tak ograąmne rozmiary, że 
np. od Krakowa pospieszitymi pociągami towa- 
rowymi kilka razy na dobę szło na wschód © 
do 0 wagonów: z paczkąmi pocztowemi. 
Fiskalizm panował i wówczas, ałe różnił 
się od naszego tem. że nie zabijał i nie dusi! 
potrzeb ludzi. Cieszono się wzrostem obrotu! 
i nie podnoszono cen z tego powodu. owszemi 
polmagano mu, wprowadzając coraz to nowe u- 
łepszenia. O bałaganie pocztowym świadczy 
Cai OE T A a U 


Najazd Chjeniarzy na 


W pierwszej połowie ub. m. zajechało do Za- 
glebia Bitxowskiego dwu wodzirejów ze obozu Chjen- 
skiego. poseł Zagajewski i senator Siczyński — 
w towarzystwie p. Łodzinskiego dyr. firmy „Franco- 
Poiogne* w Bitkowie. 

: Zgromadzenie zwołane przez Chjeniarzy, zło- 
żone jednak w większości u zwolenników P. P.Su 
wirew pobożnym życzeniom zwołujących wybrało 
do prezydjum tow. Majkowskiego i Koernera. 

Jakiż cel mieli panowie Chjeniarze w odwie- 
dzeniu bitkowa?... 

Otóż tirma „Franco Pologue* w Bitkowie, rzą- 
dzoną przez niejakiego p. Łodzińskiego wybudowała 
dla organizacji Chjenistycznej dm i salę zborną, by 
mójz zapuszczać skuteczniej sieci na ubogiego ro- 
botnika Bitkowskiego, by pod tym pretekstem módz 
łatwiej zcangrenować dusze robotnika i wplątać go 
w szeregi partji ósemkowej. Zgromadzenie w obec- 
ności wspomnianego senatora i posła, miało być inau- 
guracją szerzenia kłamstwa Cnjeny na terenie Bit- 
kowskim. 

_ Ntek kłamstw wypowiadanych przez seaatora 
Siczyńskiego i posła Zagajewskiego odnośnie do 
czasu pracy na Górnym Śląsku i wogóle cząsu | 
pracy, w sprawie kwestiji ustawodawstwa robotni- 
czego danego roboinikowi przez rząd tow. ssie] 
czewskiego, reformacji ustawy o Kasach Chorych 
i Nejmowego prawa wyborczego — spotkał się | 
z ostrą odprawą Okr. Sekretarza Związku gór. tow. | 
Gazka. 

W obszernym referacie wyjaśnił tow. Gazek 
istotny col najazdu Cojeniarzy na Zagłębie Bit- 
kowskie, piętnując ich podłą nieuczciwą propagandę 
człowieka. povezom przedłożył rezolucje następującej | 
traśgi : I 


|go. Za przykład może służyć. Ćzem zapłacono 


juź za gospodarkę pucztową we wschodnich 
województwach. Dzisiaj jednak nawet szkody 
już nas niczego nie uczą. 

Dwa tygodnie minęło od chwili tej pod- 
wyżki i nikt nie zabrał głosu z powodu tej 
lichwy, dającej doskonałą podnietę do dalszej 
drożyzny. Bezbronna opinja publiczna potępia 
ten fiskalizm, kiówy odziedziczyliśmy po Rosji, 
której piętno jest nie do starcia. Tak dalej wy- 
gląda nasz system kupiecki w państwowych u- 
rządzeniach Gdyby stosowano uczciwe meto- 
dy kupieckie na kolejach, mielibyśmy zapomocą 
nich tani i szybki sposób przesyłana drobnych 
ilości towarów (Markencolligiiter). Ale u nas 
zasadza się on na dawaniu jak najmniej. a bra- 
niu jak najwięcej. Dość już dowodów, że nas 
to nie zbawia, lecz coraz więcej pogrąża. 


Zaglębie Bitkowskie. 


„Zgromadzeni w dniu 6/[ 1925 r. robotnicy 
Zapłęba Bitkowskiego, po wysiuchaniu referatów 
przedstawicieli kapitału senatora Sicińskiego i posła 
Zagajewskiero, — oraz kontrreferatu Sekretarza 
Okręgowego Zw. Gór. low. Gazka. jednogłośnie 
potępiają działalność Chjevy — javo partji rozbija 
jącej jedność klasy robotniczej. Zgromadzeni zakła- 
dają energiczny protest przeciw przedłużania czasu | 
pracy na Górnym Sl, oraz gwałceniu przez kapita- 
listów w Polsce ustawodawstwa robotniczego i uchwa- 
lają jednomyślnie stać na straży programu socjali- 
stycznogo. Zgromadzeni uchwalają jednogłośnie vo- 
tum nieufności dla przybyłych Chjeniarzy, — zaś 
za skuteczną i stałą obroną interesów robotniczych 
pełne votom zaufania dla Związku Polskich posłów 
socjalistycznych *. 

Rezulucja przyjętą została hucznemi | 

TER. 


(iteratura, nauka, sztuka. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIĘGO 


Środa, o godz. 7.80 wiecz. „Rigoletto“. 


Czwariek, o godz. 7.30 wiecz. „Faust. 
Piątek, o godz. 730 wiecz. „Cavaleria“ i „Pajace”. 
Sohola. o godz. 3.30 popol. „Betleem Polskie" 


raz ostani 
sobot o (godz. 7.30 wiecz. 
zniżki, abonament ważny). 


ro 


Prorok“ "50 procent 


REPERTUAR TEATRU MALEGO, ul. Gródecka 2b 
Środa, o 730 wiecz. „Świt, dzień i noc”. 


Czwartek, o 780 wiecz „Świt, dzień i noc“. 


Z) ZOO Z O AE O_O OO | DA EE AA 
R: 


Piątek, o godz. 7308 wiecz „Świt, dzień i noe”, 


Sobota, o godz. 750 wiecz. „Świt. dzień i noc. 
REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI. ui Słoneczna 
Środa. o 7.30 wiecz. „Szampańskie kobietki". 


Czwartek. o 730 wiecz. „Szampańskie kobietki“ 

Pial. o gedz. 7.30 wiecz. „Pajasyk 100 proc. 
zniżki. 

sobola. o godz. 730 wiecz. , Mrabina Marica”. 


REPERTUAR BIURA KONCERT. M. TUEKKA 
Piątek. 16. stycznia: Z cyklu koncertów mistrzow- 
skich NIV. VASA PRIHODA, skrzypek. 34—3 


TEATR ARTYSTYCZNO-LITERACKI „BAGATELĄ". 
Gościnne występy artystycznego teatru rosyjskiego. 


Przedsprzedaż w biurze dzienników Sokołowskie- 
go, ul. Jagiellońska 7. 


YFATKZYDOWSKI (Dyr. 


S. M. GIMPEL, 
ul. Jagiellońska l. li 
(Gościnne Kaniewskiej. Brejtmana i 
Bryna. 

Środa. o godz. 7,30 wiecz. „Chackete Kołbojnik”. 


występy p. 


KINO CHIMERA „Błękitnu krew”. drama w 6 
ukluch z życia arystokracji 20—1 
DZISIEJSZY, tj. ŚRODOWY WYSTĘP KNIAGI- 


NINA. znakomitego barytona w „Rigolecie*, budzi bar- 
dzo wielkie zainteresowanie, tem więcej, że Kniaginin 
właśnie w tej partji zdobył sobie największe uznanie 
w Moskwie i Petersburgu, oraz zagranicą. Niestety, ar- 
tysla może wystąpić u nas tylko jeden raz, gdyż jest 
zaungażownny na gościnne występy do Rumunji i 
rozpoczyna je już w najbliższych dniach. Przypomi- 
namy, że ahbonamenl jesi ważny. 


JAN LIEPIRA. Młody, niezwykle utalentowany 
tenor liryczny. któremu prasa warszawska przepowia- 
da wielką przyszłość, wysłąpi u nas we czwartek w 
„Fauście* w roli tytułowej Nie uprzedzając sądów fa- 
chowej naszej krytyki i opierając się tylko na zdaniu 
naszych kapelmistrzów, możemy zaznaczyć. że mło- 
dy ten śpiewak posiada prześliczny. dobrze już wyszko- 
lony głos. a jego Faust zadowolić może nawet bardzo 
wysokie wymagania. Małgorzatę śpiewać będzie ulu- 
bienica naszej publiczności Lipowska. Sjebla ulalento- 
wana młoda śpiewaczka Popowiczówna. Mefisia nic- 
zawodny Zopoth. Walentego piękny nasz barvton 
Schltz. 


50 PROCENT ZNIŻKI W piątck będzie ważna 
50-proc zniżka w Teatrze Nowości na „Pajacyha”, 
w sobotę zaś w Teatrze Wielkim na „Proroka“. 


Komunikaty. 
TRADYCYJNY BAL ARTYSTÓW DRAMATU 
TEATRÓW MIEJSKICH. W „sobotę bież. tygodnia, 


dnia 17. stycznia br. w bogato udekorowanych salach 
hotelu Krakowskiego, odbędzie się bal artystów dra- 
malu, na który wydawane są już zaproszenia w sekve- 
larjacie teatrów miejskich (Teatr Wielki, 1 p. pokój 
ur 50a) Ze względu na ściśle ograniczoną ilość osób 
pozostałą a niewielką ilość zaproszeń otrzymywać mo- 
żna wyłącznie do piątku bieżącego tygodnia, gdyż w 
dniu (ym listu osób zaproszonych będzie zamknięta. 

PRZED BALEW PRASY. Pod przewodnictwem 
prezesa redaktora I-askownickiego odbyło się onegdaj 
pierwsze inauguracyjne posiedzenie komitetu balu pra- 
sy. Ze względu na lo. że bal tegoroczny będzie jubileu- 
szowym. bo 30-tym z rzędu od chwili założenia Towa- 
rrzysiwa. postanowiono nadać mu specjalny charakter, 
zbliżając go do słynnych przedwojennych. w których 
nic Lwów, ale cały kraj brał udział, Na posiedzeniu 
dokonano wyboru szeregu komisji. nie wyłączając ko- 
misji złożonej z samej młodzieży. która ma zająć się 
programem zabawy. 


x KONSTYTUUJĄCE WALNE ZGROMADZENIE 
Członków Koła lwowskiego Polskiego Towarzystwa 
Historvcznego odbędzie się w [Instytucie Historji Sztu- 
ki w Uniwersytecie Lwowskim. ul. Mikołaja 4, w pią- 
tek. 16. bm. o godz. 6-tejj W razie braku kompletu 
w pół godziny później. 

Na porządku dziennym: 1) Ukonstytuowanie Koła 
i wybór Zarządu 2) Odczyt prot. Dra Wł. Abrahama: 
„Rozwój formy ślubu przedkościelnego w Polsce". 


8 „DZIENNIK LUDOWY“ r. 11) 


e Lasocki obecnie Górski Drugie Śniadanie 70 gr. 
PS ai db d plac MLAERJ ACEI :3 Obiad Zi. 125 o 
odnowwviona Kolacja z dwóch dah 90 gr. 


w wiekszej lub mniejszej ilości, kozy, owce. lisy, tchórze, 
kunyit d 19—1 


(S EWAZNIAM z dniera 29 grudnia 1924 r. książkę woj- | 22 
skową pod nazwiskiem Bazyl BRewega, syn Jana i| $$ 
Joanny, urodzony i zamieszkały w Gminie Litowisko pow. | Hz 
Brody, wydaną przez 2 pułk Łączności w Jarosławine. 48-1 


Podpisane Instytucje finansowe : 
w swoich Zakładach na obszarze Małopolski | 


począwszy od 1-go stycznia 1925 roku 


oprocentowują wkładki na książeczki złotowe, 
jakoteż w obcej walucie (dolarowe) 


po 12, w sfosunku rocznym 


zaś wkładki wiązane conajmniej na trzy miesiace po 14% p.a. 
Podatek rentowy oć tych odsetek ponosi Instytucja. 


Akcyjny Bank Hipoteczny Akcyjny Bank Związkowy 


Bank dla Handlu i Przemysłu : 4 
w Warszawie Bank Dyskonfowy w Warszawie 


- Bank Handlowy w Warszawie Bank Komercjalny w Krakowie 
Bank Malopolski Bank Towarowy w Warszawie 


Bank Unii w Polsce _ Łódzki Bank Depczytowy 
Miejska Kasa Gszczędności Polski Bank Gwarancyjny 


WE LWOWIE 
Polski Bank Kandlowy Polski Bank Przemysłowy 


Powszechny Bank Kredytawy Powszechny Bank Okrofowy 
Powszechny Bank Związkowy ZEmelnyj Bank Hipoteczny 
w Polsce Ziemski Bank Kredytowy 


Motor ropne od 6 do 2000 HP. Urządzenia młyńskie, | SE% 
y Prasy do oleju, Obrabiarki do metali i drzewa. | ES% 
na dogodne spłaty, oraz transmisje, turbiny, pasy, oleje, | 

smary, ropę, papę, blachę pocynkowarą poleca 


„„PILOT” LWÓW, UL. BATOREGO 4. |M 
Oddziały: w Tarnopolu I Podwołoozyskach.-+ 

Techniczna porada bezpłatnie. 1138—- 

Ero a O. 7 diwy, „i "NE | 
Słynne medalami wystaw światowych odznaczone 


i od przeszło z0 lat zaprowadzone, nacieranie 
ból uśmierzające na 


REUMATYZM 


bole oraz wszelkie łamania 


„NERWOÓL* 


Dra Franzosa w Tarnopolu 
otrzymać można ponownie we wszystkich aptekach 
albo pod adresem: Dr. Juljusz Franzos, aptekarz 
w Tarnopol Nr. 30. (ena flakonu 2 zł. 
Żądac wyraźnie „Nerwolu'* Dra Franzosa z marka 

ochronną „Olbrzym z młotkiem“. 


aa n ES EA O WOW EA 09 PZ DE. A E tę o 
5 OSTATNIA NOWOŚĆ OSTATNIA KOWOŚĆ 
JÓZEF PIŁSUDSKI 
14 55 
„RÓK 1920” 
nabycia w „Księgarni Ludowej-, Szajnochy 2 


si ER RÓ 


> t 4 P 
p A y s > 
czaso fi MO dap IE WER parr d Man T PeT * 


PESTER TR 
Wrz. ZULA 


OWYCH 


Z R R OZÓLR PC RO, 


qi Begleifer i Menkes L 


ów, Kościuszki 14. 
Reprezentacja najpoważniejszych młynów 
A krajowych i zagranicznych 16—1 

'— MĄKA — RYŻ — GROCH — KRUPY — SAGO. — 


ip $ w ogłoszeniu ceny od — do, ponieważ nie chee- 
R: > podajemy my bałamucić Szan. P;T, Publiczności, jak to czynią nie- Adres telegr.: „MENTER“. 
które firmy konkurencyjne, — bo dewiza naszą jest: „Wielki obrót — mały 


zysk'. Juko dowód prawdy służą nasze ceny, za które sprzedajemy konfekcją 


RA _3-miesięczne RATY 


. 


| Ubrania ang. modnie zi 49— Prycesy zł 22 — Ostatnia nowość. 


Ubrania sportowe „ 5b— Kurtki na watalinie a 20— 

Ubrania bielskie kamg. „ 99 Kurtki z futrz. kołnierz. „50 — a 7 < s 

Raglany a 38— Piaszcze damskie Y na LEON BILIŃSKI | 
Paita na watalinie „ 8h — Płaszcze welurowe „ 68 — 

Ragłany chłopięce „ 30-— Płaszcze z kołn. furz. M 38 — WóPÓ MINI - DOKUMENTI 
Futra męskie „150 — Płaszcze plusz. jedwabne ,, 180— | 

Spodnie meltonowe „ 16— Kurtki pluszowe jedw. 3 73— 

Spodnie czyste kamg. „ 19— Kurtki pluszowe jedw. „ B80— 


TOM II. 


B Ą : S k # ||| RZĄDY W NIEZAWISŁEJ POLSCE 
` f = A 4. Daszyński, Dmowski, Głąbiński, Grabski, Korianty, Paderewski, Pit- 
3 sudski, Sikorski, Skrzyński, Trąmpczyński, Wojciechowski, Witos, ete. 


Lwów, ul. Łyczakowska 8. i Do nabycia w 


» gł - + >| m La 
p „mma 2 | „IŚsięgarni Ludowej“ 
UWAGA W e własnym interesie należy sobie zapamiętać dokładnie firmę: IE wici 
og. TABAK i S-ka oraz nr. domu ULICĄ ŁYCZAKOWSKA. | Lwów, ul. Szajnochy 1. 2. 


Zastępca naczeln. redakt, i red. odpow. BRONISŁAW SKALAK. — Druk. Lud. Sp. Tow. Wyd, Lwów, E. Sapiehy TF. — Tel. 466 


